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H i s z p a n i a .
M a d ry t  dnia  20 Listopada.
(z G azety  W arszawskiej) .

W y y ś d e  woyska francuskiego ze stolicy skło
niło ministra woyny do sprowadzenia tu półkow 
prowincjonalnych z Toro i Cuenca, oraz grena- 
dyerów milicyi;. tym sposobem o3aria wynosić bę
dzie 18000 ludzi.

Żołnierzy , woyska francuskiego, złożonych 
ciężką chorobą, i zostających w Madrycie,  umie
szczono w lazaretach hiszpańskich.

Oprócz obu pólków tzw aycarsk ich , pozosta
nie w Madrycie  4oo jazdy francuzkiey ze 4 ma
działami.

Hrabia Sastago, będący w P a r y ż u , prosił o 
Pozwolenie , aby mógł dłużey bawić za granicą', 
Hcz fnu odmówiono: gdyż służył w korpusie ocho
tników narodowych konnych.

— Dnia  25. —
Od d, j 3 b. m. Król Jmć nie wyjeżdżał z 

•Eskuryalu , chorując na podagrą. Codaień wyda
wano biuletyn o zdrow iu jego ; dzisieyszy donosi 
Iz prawię zupełnie wyzdrowiał.

Biskup m urcyyski, Posada, został osadzony 
W klasztorze, z powodu, iż zarządu konstytucyy- 
nego otrzymał tę dostoyność.

Kawaler, Heredia, brat Hrabiego O f  alia, by- 
Rgo Ministra, został mianowany pełnomocnym mi- 
^•strem przyrządzie zjednoczonych stanów półno
c y  Ameryki.

Infant Don Francisco, przybył d. 18 b. m. 
? Fskurialu  do tuleyszey stolicy z małżonką swo- 
M i dwóygiem naystarszych dzieci, Infantem Don  
Francisco i Infantką Izabellą . (donoszący o tera 
Paryzki Dziennik Gwiazda, aic nie wzmiankuje o 
podróży tego Infanta do Franoyi i W łoch. Moni
tor zaś pisze, ii  Infant Don Francisco uda się do 
Neapolu , a Infant Don Carlos do Lisbony).

Pewny podróżny, który przybył z Portugalii, 
zapewnia , iż większość mieszkańców tamecznego 
kraju , jest przeci wna systematowi konstytucyyne-  
tuu. Mało jest' liberalistów, którzy równie jak w  

1‘Szpanii, są nienawidzeni. Prowadzi się z ni
mi woyna jak w Hiszpanii, lecz z mnieyszym za
pałem. Światły rząd Portugalski, dzia‘ła podług 
nkobczności, i dia tego szczupły ten kray, chociaż 
uoznał takich losow, jak Hiszpania, jest nierównie 
•zczęsliwszem od niey. Prowincye portugalskie, 
Die zostały tak zniszczone podczas rządu stanów, 
Jak hiszpańskie, i kray ten ma różne źródła. Po
dróżny ten jadąc przez prowincyą Galicyi, uwa
żał, iż mieszkańcy tameczni mają taki sam sposob 
myślenia, jak portugalczykowie. ‘

— Dnia  26. —
(z Korrespondenta Warszawskiego)

■ _ W szystko tu jest w ruchu , z powodu w yy-  
acia Woyska francuzkiego. Wielka część bagażów, 
należących do jenerałów i oficerów", którzy są 
*e sztabu głównego, wyruszyła już z naszey 
stolicy; a d. Oo b. m. nie będzie już w M adrycie  

oyska irancuzkiego, prócz pólku szwaycarskie- 
6° 1 jednego pólku piechoty francuzkiey.

— D nia  27. _
i  n i  °k°licach M irandy ,  schwytano trzy mu- 
y  obładowane bronią. Prowadzący je zemknął.

Listy z Barcellony  donoszą, co następuje:

Król potwierdził dawne p raw o, dozwalająće na- 
ssey prowincyi dawania zastępców do woyska: na 
zapełnienie kontyngensu. Lecz z tego dobrodziey- 
stwa, nie, będziemy zapewne mogli korzystać , bo 
rząd wskazał warunki uciążliwe dla zastępców; 
to jest: nikt nia, będzie mógł bydź przyjętym na 
zastępcę, kto służył za czasów rewolucyi w w oy-  
sku konstvtucyyDem ; kto należał do tak nazwa
nych Mikieletów, a nawet do milicyi narodowey. 
Rzeczą jest niewątpliwą, £e trudno jest znaleźć 
młodych ludzi w naszey prow incyi, którzyby od 
któregokolwiek z tych zarzutów wolni byli. Mó
wią, i e  municypalność przymuszona będzie na lo
sy wyciągać zastępców do woyska.

Półk trancuzki linijowy 32gi opuścił M a d ry t  
d. 20 listopada; pozostał tylko P. M archand  woy-  
skowy Intendent, dla załatwienia interessow bry
gady szwayearskiey.

Brygadyer Juanillo, przybył do stolicy, i u- 
skarza się,że jenerał francuzki, dowodzący w P am -  
p t lu n ie , nie dozwolił mu objęcia, pod swoje roz
kazy, tego mieysca.

Coraz mocniey zaczynają teraz mówić o w y 
prawie do Ameryki. Minister skarbu , otrzymał 
rozkaz , że przed wszelkiemi innemi wydatkami, 
powinien przygotować zapas pieniężny na tę w y 
prawę. Minister woyny przeznaczył wiele korpu
sów, mających popłynąć do A m e ry k i; oficerowie  
tam udający s ię ,  posunięci będą o jeden stopień  
wy *.cy.

M a d ry t  d. 22 listopada.
(*■ Korrespondenta Hamburskiego). ;

Zawczcra odbyło się nadzwyczayne posie
dzenie Rady K asty liyskiey , na które wszyscy, a  
nawet chorzy członkowie zaproszeni byli. O w y 
padku tych narad nic nie słychać.

Minister finansów, między innemi podał pro
jekt, iżby wypełniono bullę, przez którą Pius V I ,  
pozwolił Karolowi I V ,  siódmą część dóbr ducho
wnych sprzedać. Dw ie trzecie części naszych  
klasztorów potrafiły szczęśliwie, pod Karolem IV,  
uniknąć jey wykonania.

VV Kamer os, ku Rioja,  utworzyła się banda 
z 260 piechoty i 70cm jazdy, która wiele bezpra
wi popełniła. W  hrabstwie Niebla  ma się takoż 
znaydowaó podobna banda.

Ii un d. 26 listopada.
(z teyze gazety.)

Wczora wieczorem przybył tu Xią£ę M a x y -  
milian, Saski, i był przyymowany jak nayuroczy- 
ściey na levrym brzegu rzeki Bidassoa.

Dawna zgoda między hiszpańskiemi cyw il-  
nemi i francuzkiemi woyskowemi władzami" zda
je się opadać.

A n g l i a .
Londyn  dnia  5o Listopada.
(z Gazety W arszawskiey.)

Słychać, iż Xiążę W ellin g to n ,  oraz kilku 
członków mimstrryu m naszego udadzą się nako-  
ronacyą Karola  AT, Króla F r a n c u z k ie g o .

Dnia 11 b. rn. Wykupiono tu i z biegu cof- 
uiono 4 4 1 obligacyy rossyyskich w ilości 497.280 
rubli srebrnych. Nie złożono ich, jak zwyczaynie  
w banku, lecz zaraz oddano Hrabiemu Liewen 
Posłowi Cesarskc-Rossyyskiemu.



Skazany na śmierć bankier Fountleroy, za Gros; a na pożegnaniu mówię Panie Baronie Gro■/,
fahzowanie pism, został stracony w dniu azisiey- kazałem  kanclerzowi, aby wygotował dla W Pana
szyna. stosowne dyploma. Niepodobna bydź  bardziey na*

Odebrane tu listy z Neapolu  pod d. g b .  m;. de mnie zadowolonym tak wspaniałem dziełem',
donoszą, iż tameczny Konsul niderlandzki, otrzy- je s t  to pomnik, który W  Fan wystawiłeś Francyi-
mał urzędową wiadomość, iż Dey algierski w y -  Małżonka Delfina  przesłała 1,000 franków
powiedział woynę Monarsze jego. towarzystwu macierzyńskiemu w departamencie

Podług wiadomości z T anger u pod d. 27 z. Cher na wsparcie ubogich położnic, 
no. Cesarz marokański kazał tam zabrać okręt sar- W ystawienie płodów przemysłu krajowego
dyński; dopuszczono się także innych krokow nie- zostało przedłuzonćm do d. i 5 stycznia, aby Pa- 
przyjacielskich , względem okrętów sardyńskich; rowie i deputowani mogli je widzieć, 
po czem jeneralny konsul sardyński zdjął bandęrę D zie ln ik  tutęyszy Gwiazda  twierdzi, iż wia-
swoję. W szakże Cesarz marokański pie wiele ma domośc o jjąstąpić mającym wyjeździć Infantów 
okrętów wojennych; i dla tego mało przeszkadzać hiszpańskich Don Carlos i Don Francisco,  pier- 
ino ie  żegludze. wszego do Lisbony, a drugiego do P a ry ża  , jest

W  kraju rzeczypospolitey kolumbiyskiey, ka- bezzasadną, 
id y  mieszkaniec uczyć się musi musztry i obró- W  sądzie tuteyszym toczy się sprawa mię-
to w  wojennych, od czego nawet cudzoziemców W dzy Hrabią Fiirstenstein (byłym ministrem spraw 
portach nie w yłączono, a ci, którzy temh roz* zagranicznych Królestwa Westfalskiego) i Panem
i  •  J ________ ł  m o l o  n i o n  n l o  n  (1.kazowi zadosyć nie czynią, mają niezwłócznie od 
dalić się z kraju. *

Odebrane tu wiadomości z Lima  dochodzą 
do d. 4 lipca. Pan Roweroft objął tam urząd je- 
neralnego konsula angielskiego, i zgromadzonym 
kupcom narodu swego udzielił d. 3o czerwca prze
pisy, jakie od Pana Canning  otrzymał.

Gazeta tuteysza Goniec donosi, iż Pan Pa-

Boucheron 0200000 franków, za kupno majętno
ści, darowaney Hrabiemu, przez Hieronima Bona- 
partego ,  kiedy był Królem , a potem odebraney 
za powrotem Elektora Heskiego.

—  D nia  1 grudnia.  —.
(z te y ie  gazety).

W czora Król Jmć przyymował składany hołd 
uszanowania od posłów zagranicznyoh i ministrów

get  naczelny dowódca woyska naszego w Indyach, krajowych, którzy potem udali się w iakimże celu 
prosił o odwołanie. do Delfina  i dostoyney małżonki jego. Zwiedził

potem Monarcha dawną zbrojownią, zkąd bez to
warzyszenia gwardyi, otoczony tłumem ludu, po
szedł do śluzy przy kanale St. Martin.  Na nowym  
moście Garre  przyjęli go inienierowie i jeneralni 
inspektorowie dróg i mostow. Gdy Król szedł da- 
ley po brzegu Sekwany, cisnęła się do niego pe
wna kobieta ze ślepym mężem swoim, chcącym po
dać prośbę. Nieszczęśliwy ten człowiek oświad
czył wątpliwość: czyli sam Monarcha przyjął pi-

N O R W E G I A .
Christiania d. 23 listopada.

(z Korrespondenta Warszawskiego).
Na radzie stanu, złożoney z członków oboy- 

ga królestw, postanowił K ról,  iż dla załatwia
nia wszelkich przedmiotów i  stosunków handlo- 
w ych między Szwecyą i Norwegią, odtąd będzie
w  Sztokolmie kom itet, złożony z 10 członków, . . .  . . . . .
przez Króla mianowanych, w połowie szwedów, smo jego; lecz Król Jmć rzeki: Uspokoy się, tr zy -  
W połowie ńorwegczyków. Komitet ten, będzie mam prośbę twoję w ręku , i każę sobie zdać spra-  
przedstawiał wnioski i decyzye swoje pod ostate- wę o twojem żądaniu.  Teraźnieyszym członkom  
czne królewskie zatwierdzenie. towarzystwa kanałów w P aryżu  powinszował Król

---------------  Jmć dobroczynnego przedsięwzięcia.
• .. -i p  r  u  s s Y. Sprowadzono tu wodą marmur karraryyski

B e r l i n  d. i ł  grudnia.  na posąg Ludwika  X I I I ;  ma wysokości i 5 stop,
(z. G azety W arszawskięy). tyleż szerokości, a 5 grubości; jest naywiękśzytu

Kiążę de la Serra Copriola, Szambelan Kró- ze wszystkich, które do Francyi sprowadzono; wa- 
leWsko-Neapolitański, wyjechał ztąd do Drezna. ży 1,100 cetnarow.

Niedawno przybył tu Królewsko-Francuzki W  ciągu roku bieżącego (pisze jeden z tu-
gonieo gabinetowy Diancourt z  Petersburga, an a- teyszych dzienników) trzy Mocarstwa postanowi- 
zaiutrz wyjechał do P a ryża .  ły  zmniejszyć prowizyą od długu krajowego. R*ą-

' 1. ■ _____  dy angielski ii wirtemberski, przestały na zmniey-
F  R A N C Y A.

P a r y ż , dnia  3 o listopada.
(z  G azety W arszawskiey.\

W czora po mszv ś. Król Jmć w  towarzy
stwie Delfina, oglądał tuteysze szpichrze zbożowe, a 
poterh wyjechał na łow y do lasu w Vincennes.
Dzień ten był uroczystym dla mieszkańców przed
mieścia ś. Antoniego. Lud, wydając radosne okrzy-

sżeniu prowizyi o pół od sta, co bez trudności o- 
trzymały. Gdyby F r a n c y a  uczyniła tak, jak one, 
i Zmnieyszenie to rozciągnęła bez wyjątku do wszy' 
stkich części długu krajowego, oszczędziłaby c°~ 
rocznie ao milionow, na korzyść opłacających P°” 
datki.

—• Dnia  2. —
Onegday odprawiła się rada Ministrów ® Kró-

iiucauia o, -----;~7 • / g . , r  . t J
ki cisnął się do pojazdu Monarchy, tak, iż musia- la Jmci.
nocosłać adiutanta, aby przepuszczono burmistrza Nigdy (wyraża Dziennik Arystarque) okolicz-
i adiunktów jego. Burmistrz w krótkiey prze- ności nie były tak pomyślne, do wniesienia prawa, 
mowie zapewnił Monarchę, iż mieszkańcy tego względem wynagrodzenia emigrantów, łąk są te- 
nrzedmieścia, których zmarły Król Ludwik  nazy- raz. Pokonana rewolucya dozwala władzy kro- 
w ał dobremi anto n ie m i , cieszą się widząc Go wpo- lewskiey ogłosić ten wielki czyn sprawiedliwości 
śród siebie. Monarcha odpowiedział: Polecam  i polityki: b o  r a z e m  stan skarbu łatwo opędzi wy-
W P a n u  abyś zapewnił tych  dobrych mieszkań- datek wynagrodzenia. Środek ten d a l e k i  oct za- 
ców,  iż  jestem zupełnie zadowolony ich p r zy j  ę- szkodzenia publicznemu kredytowi, na a ni u o- 
ciern wszem nową rękoymią. G ł ę b o k i f ,anuJ ^^  I  J  U J  » /

cy w Europie, jest epoką, którey mądrze uzywac  
trzeba dla zagojenia ostatniev rany reviolucyyney; 
a wstąpienie n a  tron M o n a r c h y ,  który umiał sobie 
zniewolić w s z y s t k i e  s e r c a ,  zapowiada szczere po
jednanie w s z y s t k i c h  francuzów, i posvinno zagła
dzić ostatnie ślady domowych naszych niezgod.

Król Jmć, zwiedzając niedawno giełdę, roz
mawiał długo z prezesem sądu handlowego , k t ó 
r y  oświadczył m u ,  iz sąd ten odbywa 5 sessjy  
na tydzień. I  .zdaje nu się, rzekł Monarcha, sę
dziowie bezpłatnie urząd swóy sprawują. Jak  jest,
n d n o w  i e d z i a ł  prezes, a sąd handlowy wnosi corn- . . . ^
cznie do skarbi krajowego blizko 800000 franków .  Opinia publiczna, oświecona pismami, wydawane- 

Gdv Pan Gros pokazał Królowi Jmci mało- nii od pierwszey chwil, przywrócenia prawey w la
w in ie s w o je  W Kościele h. Genowefy, rzekł Monar- dzy krolewskiey stanów, dwa główne artykuły. 
Tha do n iego: Mości Panie! w tern wszystkiem, 1) aby wynagrodzenia tym , których prawa rewo' 
widaó cóś w iecey , niż talent; pokazuje się jeniusz. lucyyne z majątku wyzuły, dane było, jako nale- 
W ychodząo Monarcha z kościoła rzekł do Pana żytość prawna, me zaś, jako łaska; 2) aby to wy'  
G r o s ‘ wchodząc, powiedziałem  do W P a n a ,  Panie nagrodzenie ze strony kraju było zupełnem.



— D nia  5 - —
Xiążę Alexander N a r y s z k in , W ie lk i  Szam- 

t a l a n  N a y i a ś n i e y s z e g o  C e s a r / . a  J e g o m o ś c i  R o s -  
syyskiego, przybył przed kilku dniami z rodziny 
sw0ją do M arsylii .  .

Zdaje s i ę , iż nadchodzące obrady izb, będą 
bardzo burzliwe.

— D n ia  4 . —
Tuteyszy  M onitor umieścił dw a postanowie

nia królewskie, wydane d. i b. m. Jedno wyraża, 
iż w woysku lądowem ma bydź i 5o jenerał- 
poruczników i 3oo jenerał - majorów ; a drugie 
przepisuje, aby nowo założyć się mająca szkoła le
śna była w N a n cy , i aby między innemi nauka- 
ftń uczono w niey także języka niemieckiego.

Nie dawno wyszedł z druku nowy list 1 ana 
Chateaubriand do pewnego para F rancy i.  Mówi 
o wynagrodzeniu, jakie się należy tym , k tórzy  przez 
Zabór majatku na skarb podczas rewołucyi, zosta
li wyzuci z" własności swojej. Podług zdania D zien
nika Rozpraw,  k tó ry  umieścił kilka wyjątków te 
go listu, rzecz ta  jest prowadzona jasno i wymó- 
Wnie, a! nade wszystko z um iarkowaniem  i rostro- 
Pnością, jakiemi się odznaczają pisma polityczne 
Fana C hateaubriand  _

W ł o c h y .
Od gran ic w łoskich d. 26 listopada.

G azety W arszaw skiey .)
Oycie-c ś. postanowienieli z d. 5 paździer

nika kazał ogłosić następujące prawa; 1) wzglę
dem poorawy systematu administracyi krajowey 
2) względem popraw y procedury sądowey, 3) wzglę
dem poprawy opłatoądow ych. W yznaczona Kom- 
missya z p raw ników  roztrząsnęła powyższe pra- 
*va, a potem podano je kongregacyi K ardynałów

T  u  H C Y A.
Od gran ic tureckich d. 22 listopada.

(Z G azety W arszaw skiey .)
Paryzki Dziennik G w iazda  umieścił następu 

jącą w i a d o m o ś ć  ze S m y rn y  pod d. 8  października. 
„Kapitanom eurcfpeyskich sta tków  przewozow ych 
tak  się sprzykrzyła  tegoroczna k am pan ia ,  iż do- 
" 'agali 's ią  gd Ibrahim a B a szy , aby ich  uwolnił w 
~ndrum, a za to zrzekają się wszelkich pre tensyy. 
jye zdaje się atoli, aby syn baszy Egiptu przychy
li! się do ich żądania,  przez co musiałby zanie- 
chać w ypraw y  swojey. Długo jeszcze zatrzym a 
łych nierostrópnych kapitanów, k tó rych  nidfchrze- 
ścjiańska chciwość zasługmje na tak ą  karę. L isty  
2 A lexandryi (w Egipcie) pod d. 10 września do
noszą, iź 15.0,00 woyska M ehm eda Alego  wsiądzie 
na okręty , dla wsparcia w y p raw y  przeznaczoney 
przeciw Grecyi.“

Paryzki M onitor  zawiera list ze Sm ffyny  pod 
d- 11 października, donoszący o poruszeniach flo
ty  greckiey o d d .  16 listopada, k tó re  fregata  fran- 
cuzka Isis  na kanale Samos uważała. F lo ta  gre- 
cka, złożona z 54 s ta tków , to jest, 5 i b ryaow  i 3 
korwet, stała między Samos i Scala-N ouim . Flota 
turecka składała się ze 25 £>kr ętow, i między nie- 
fni miała okrę t  o 80 dzia łach , 2 inne okrę ty  wo
jenne, 8 fregat i kilka pięknych k o r w e t , a prócz 
t eg° 80 do, 100 małych statków. Stała przed Sa
mos. Grecy uderzyli na turków, i spalili im fre
gatę, ko rw etę  i bryg. O sposobie, jakim grecy u- 
żywają statków palnych, dodają co następuje; S ta
tek  palny, przeznaczony do spalenia fregaty , pły
nie prosto ku n iey , a tymczasem 3 brygi s trze
lają z dział. W śró d  tego ognia s ta tek  palny przy
czepia się do f reg a ty ,  i zewsząd ją zapala. Lu
dzie ze s ta tku  palnego, przyczepiwszy go do fre- 
gaty, wsiadają natychm iast do łódki, k tó rą  grecy 
scam pagnia  nazywają , i na k tó rey  w racają  do 
8wey floty.

Odebrano w  Paryżu, następujące wiadomości 
z I d r y i  pod d. i 4 września; „  M ehm ed A li ,  ba
sza Egiptu, nie najął żadnego s ta tku  przewodowe
go francuzkiegb. Listy  z A lex a n d ry i  donoszą, iż w 
a,ne cznym  porcie jest przeszło 5o s tatków  fran- 
nzki chj k tó re  propozycyą turków w tey mierze

odrzuciły. Kapitanow ie s ta tk ó w  p a ln y ch , k tó re  
podczas b itw y d. 7 września w padły  między flo
tę  nieprzyjacielską, umknęli szczęśliwie, a u ra to 
w ał ich kapitan Criecis.”

Tym czasow y rząd grecki przesłał następują
ce pismo Panu F irm inow i D idotow i w  P a ryżu , 
k tó ry  bibliotece na wyśpię Scio darował dzieła klas- 
sycznych autorów francuzkich i d ruka rn ią  - „ R ząd  
przyją ł z nayczulszem podziękowaniem dar, k tó ry  
W P a n  razem z d ruka rn ią  przesłałeś narodowi g re 
ckiemu. D ar  ten  w obecnych okolicznościach jest 
dla nas bardzo korzystnym . Z  użyciem d ru k a rn i  
W P a n a  wydaje się teraz  w  Id r y i  gazeta P rzy ja c ie l 
P raw , która się po całey G recyi rozchodzi. Niżey 
podpisany, k tó reń iu -rząd  polecił podziękować W P .  
imieniem jego , korzysta  z tey  sposobności, zape
wniając W  Pana o swoim szacunku.

List z Z a n te  pod d. 28 października zaw ie
ra  wiadomość z Peloponezu, iż tym czasow y rząd  
grecki t rzec i  raz zwołał zgromadzenie wybiercze. 
Pierwszy projekt do praWa, k tóry  będzie podany " 
zgromadzeniu, tycze  się przedłużenia urzędu p re 
zesa i obu izb na la t  5 . Rząd kazał zaciągnąć lu 
dzi do woyska na wyspach i s tałym lądzie. W o y -  
sko będzie podzielone na 4 korpusy, z k tó ry ch  p ier
wszy posunie się przy półnooney gran icy  ku  Tes- 
salii, drugi ma opasać Patras, t rzec i  jest p rzezna
czony do w yspy K a n d y i , a 4 ty  pod dow ództw em  
jenerała O d ysseu sza , działać będzie na w yśpię 
E ubey , przy pomocy floty ipsaryyskiey. Po zdo
byciu N egropontu  rz ąd  zapewnił wynagrodzenie 
ipsaryotom.

W ychodzący  znow u D ostrzegacz W sch o d n i 
(pisze paryzki D ziennik  G w iazda ) , zaczął sw óy  
pierwszy num er od powinszowania sobie, źe g recy  
doznali nędzy i nieszczęścia , jakie im przepowie
dział. Dostrzegacz A ustryack i przyznaje, iż tego
roczna kampania jest s traconą dla turkow:. bo nie.; 
uskutecznili ani jednego z działań, do k tó rych  ta k  
wielkie uzbrajania czynili. Gdzież jest w ięc n ę 
dza i nieszczęście, które francuz s tu rcza ły  proroko
wał obrońcom K rzyża? Srnie jednak tw ierdz ić ,  iź 
powodowany miłością praw dy  i ludzkości, broni 
sprawy muzułmanów. Jakże? czyliż p raw da znay-  
duje się w a lk o ra n ie , a ludzkość w rzezi na  w y 
spach Scio i Ip sa rze?  Lecz cóż tu  znaczą boje 
piśmienne; oręż rozstrzygnął.  Dostrzegacz W sc h o 
dni niech sobie daley swoje zdania ogłasza.

— D n ia  23 —
O krę ty  , k tó re  zawinęły do K o r fu , donoszą, 

iż w  odległości dwudniowey żeglugi od A le x a n d ry i  
widziały na m orzu oddział w ypraw y  egiptskiey, 
będący, jak się zdaje, w naygorszym stanie. P ły 
nął ku brzegom Egiptu.

O flocie egiptskiey m am y jeszcze następu
jącą wiadomość: Gdy po bitwię dnia 10 września, 
wspomniona f lo tta  opuściła stanowisko swoje p rz y  
B udrufn  dla udania się ku Samos za kapitanem  ba
szą ,  Ibrahim  basza kazał sta tkom  przewozowym, 
k tó rych  jeszcze użyć nie mógł, aby popłynęły ku 
K o ss id e k , i aby będące na  nich w o y sk o , k tó re  
przez choroby i burze wiele ucierpiało, wysiadło 
na ląd, i rozbiło obóz nad brzegiem. S ta tki p rze
wozowe , na których znaydowało się wiele sprzę
tów w oyskow ych , potrzeb wojennych i innych  
rzeczy , pozostały w porcie. P rzy  weyściu do za
toki , zostawił Ib rah im  8 okrę tów  Wojennych, 
które ciągle s ta ły  na swojem mieyscu. Reszta 
flo tty  udała się z nim , i w  b itw ach  stoczonych je
szcze w wrześniu , u trac i ła  kilka okrętów . L ecz  
na początku października flo tta  była już ze
braną, wyjąwszy kilka mocno uszkodzonych o k rę 
tów, k tóre  w odnodze Stanchio  pozostały. Ib ra 
h im ,  k tó ry  (jak się pokazuje) nie został w z ię ty  w 
n iew o lą ,  o trzym ał w tedy  pismo W ielkiego Suł
tana  , mianujące go naczelnym dowódcą połączo- 
ney f lo tty  Turęcko-Egipskiey. K ap itan  basza zo
stał w  tym że czasie przyw ołanym  do S tam bułu . 
Dnia 5 października objął Ib ra h im  dowództwo po- 
łączoney flc tty .  Chciał wydać kilka now ych  ro z 
porządzeń , gdy grecy niespodziewanie d. 6 ude
rzyli na  niego m iędzy Chios iM ity le n e .  B roniły



się okręty Egiptskie, lecz turcy pierzchnę!! i stu
kali ocalenia w  porcie wewnętrznym M ity l tn e , 
gdzie w nocy z d. 7 na 8 statki paJne greckie spa
liły  im kfllka okrętów. Ibrahim  spóźnił się w przy,- 
byciu im na ratunek. Obrócili się poteai, gVecy 
przeciwko niemu, i tak zręcznie swoich statków 
palnych u ż y l i , iż d. 10 października kilka okrę
tów  Egiptskich stało się .pastwą płomieni 5 co po
ciągnęło za sobą rozproszenie flotty.. Potrafił a- 
toli dowódca zebrać większą /jey część, i wrócić 
do weyścia na odnogę Stąrigliio, gdzie statki -prze
w ozowe i pozostały, dla ich zasłony*oddział flotty,  
miały się z nim połączyć, w crfy^powrócenia do 
A lexan dry i .  Ścigali go grecy. Okręty wojenne 
Egiptskie, które się od flotty odłączyły, częścią zo
stały zabrane, częścią umknęły do Kandyi;  okręty 
zaś tureckie, które d. 7 października nie zostały 
spalone lub mocno uszkodzone^ wypłynęły s por
tu  fylitylene i wróciły do Dardanrllów.

Podług listów z Korfu, umieszczonych.w Ga
zetach Włoskich, woysko greckie jest tylko o pół 
mili oddalone od Janiny, i grecy tameczni wzięli 
się do broni. Grecy zupełnie prawie spalili Arta;  
wszyscy, mieszkańcy w G a g is ta , o 4 mile od Ja
n in y ,  powstali przeciwko Porcie. <-

— D nia  25 . —
Z e  Stambułu  posłano rozkaz Ajancm kilku p«-^ 

wiatów W Kornelii, aby niezwłócnie udali-»ię tio 
stolicy, i byli obecni na wielkiey radzie,- naktórey  
nayważmeysze interessa Państwa Ottomańskiego 
mają bydź roztrząsane.

Rozeszła się niedawno pogłoska, i i  rodzinaXię- 
cia Stourdza  , Hosppdara Multan , została wziętą  
W zakład i powiezioną do Stambułu . Zdaje się a- 
t o l i , iż-wieść ta pochodzi z wyjazdu d. 4 b. m. 
małżonki tego Xięcia i jey córki , które chcą od
w iedzić młodego Xiążęcia Stourdzat znay dującego 
się w  Stambule. __________

-X. . . .  ■
R O Z MAI TB W  I A P O M O Ś C I .

List z Mariheimu  pod d. 28 listopada wyra
ża : „Tegoroczny miesiąc listopad celuje zmien
nością powietrza, która przez całe lato panowała, 
a w ogólności bardz.iey była szkodliw ą, niż po
mocną do doyrzałości roślin, i w ciągu 6 miesięcy 
zrządziła szóstą ze wszystkich nayzgubnieyszą po
wódź, Jakież pióro .zdoła dokładnie opisać obraz 
zniszczenia? Można go sobfe tylko w myśli w y 
stawić, nie zaś słowami określić. To, na co dziś 
po powróceniu rzeki do koryta cko nasze spoglą
da, jest i będzie dla żyjącego pokolenia ludzkiego 
smutnym nazawsze pomnikiem, przerazającey zni- 
komości i nayokropnieyszego zniszczenia wszelkich 
ziemskich usiłowań i w ysileń , nayboleśiiieyszego 
zniknienia przemysłu ludzkiego i długoletn^ey pra
cy. Piękne ogrody przed rogatkami heidelberg- 
skiemi spustoszone, pozbawione parkanów i obmu
rowania, drogi popsute, role zasypane, i liczne <E?.e- 
vra z korzenia wywrócone.. Taki jest stan v<szy- 
Stkich nizin około Manheirnu, 1 wszystkich ogro
dów przy odnodze Renu. Bardziey jeszcze są spu
stoszone ogrody nad Slekarą, gdzie bystra ta rze
ka otworzyła sobie, niszczące koryto za temi 0- 
grodami do Renu , i podzieliła się na dwie części. 
Utracono potrzebną dla ludzi i bydła żywność, o- 
raz zasiewy zimowe, co jest naydotkhwszetn

W  E ttl in gen , w kraju badeńskiem, rachują 
zrządzoną pr.zez powódź szkodę, przeszło 5oo,ooo 
złotych ryńskich , to jest , i 35.ooo takicbże zło
tych własności prywatney, a 178,000 gminney czy
li  mieyskiey. Nie mało lat upłynie , nim się od
zyska to ,  co w niespełna 18 godzinach Pey stra- 
szliwey klęski utracono.

Podczas burzy w nocy z d. 22 na 25 b. m. 
W samym porcie Devenpor t wpadło na piasek 25 
okrętów, z których 5 było Zichodnio-Indyyskich, 
a 2 Wscbodnio-Indyyskie z  kosztownemi towara
mi. Stratę liczą do 200,000 funtów s.zterlin- 
gów (8 rpilionów zł. poi.). Nazajutrz zebrano 24 
trupów ludzkich, pływających pomorzu. Między

Rerington  i Smyre, niedaleko Abhortb a r g , m ortt  
wyrzuciło na ląd przeszło 100 utonionych ludzi, 
a szkoda zrządzona w publicznych budowach jest 
nie wyrachowana.

Kapitan L yon , który niedawno wrócił z po
dróży (jo okolic północnych , uda się znowu na 
wiosnę w podobną drogę na okręcie, lepiey uzbro
jonym, niż okręt Griper , Wspamniony kapitart 
rozmawiał z  różuemi Etkimarni,  którzy jednak nie 
byli .tak dzik im i, jak ich dalsi sąsiedzi, lecz oka
zy wali skłonność do kradzieży, Mieszkańcy wysp  
Southampton nie widzieli nigdy żadnego okrętu; 
widząc,go jednak bardzo małe okazali zadziwie
nie. Pokolenie tameczne Eskimów  ma przyjemniey- 
szą postać od innych.

Pewny kupiec Angielski kupił w  M adrycie
i posłał do oyczyzny swojey sławne kobierce, które 
Leon  X  kazał zrobić w  ‘ Rruxelli dla Karola 1., 
Króla W jelkiey Brytanii, podług wzorów R a fa e
la. Margrabia del Carpię  kupił je w Anglii, kie- 
dy f  z,ad republikański tameczny przedawał wła
sność Karola I. t/oźriiey dostały się te kobierce 
rodzinie Xiążęcia Alba , k,tóra, je od roku 1662 po
siadała. Wystayyują cudowny połów ryb; ś. Pio-  
r̂a) > uzdrawiającego kalekę; S. P a w ła  w Listryi, 

Eiemasa  dotkniętego ślepotą; S. Paw ła  mającego 
kazania w Atenach'. C hrystusa , dającego klucze S. 
Pio trow i; śmierć Ananiasza  i S o fira sa ; śmierć S. 
S zczepan a , eras nawrócenie S. P aw ła .  (Podobne 
kobierce, taksa podłfeg. wzorów R a fa e la ,  zitaydo- 
wały się; dawniey , w kościele zamkowym .w W it 
tenbergu , zkąd zostały sprowadzone do Drezna).

N ow y wynalazek professora G erstnera , któ-. 
ry w Austryi urządza drogi źetazne  i drewniane , , 
zwraca na siebie powszechną uwagę, Okazał pro-: 
b§ takiey drogi w PraCerze, w Wipdniu.  Długość 
jey wynosi 120 sążni. Oddzielne są wozy do tey  
drogi, na którey jeden koń ciągnie 90 centnarów 
ciężaru. Takie dyogi mają bydź zrobione do róż
nych m iast, a szpzególniey do Try estu,  przez co 
niezmiernie ułatwi się handel.

Jak z Alzacyi, tak i z Montpellier  donoszą,
i i  władzi dają pilną baczność na lichwiarzóiy , i 
naysurowiey ich kaęzą. Już przeszło 200 000 Ir. ' 
kary pienxjiney zapłauili ci, których przekonano
o trudnienie się tak haniebnem rzemiosłem. W  
departamencie Wschodnich Pyreneów, gdzie ta' 
chciwość, będąca klęską towarzystwa, długo bez
karnie uchodziła, toczy r.ię w sądach mnóstwo 
spraw^odobnyeh.

Ze 24 wyrokow sądowych, skazujących zbro
dniarzy na śmierć, Król Jrnć Angielsjki jeden ty l
ko wyrok zatwierdził, a ułaskawienia swego .nie, 
rozciągnął do Fountleroy. Nie mo^na się ternu dzi
wić: bo .v kraju handlowym, gdzie kredyt jest nay- 
potrzeb^fc*ysz>m żywiołem bogactw, zbrodnia fał* 
skowania pism, suro?* iey, niż gdzieindziey, karana 
bydź powinna. W zgląd na to rozstrzygnął zape
wne O łosie Fountleroy. (

VV ciągu ostatni.ch tygodni Oyciec S. często 
obiadował nie w swoim pałacu : dwa razy jazdł 
obiad u Oyców Kapucynów w R zym ie  i ' Albano", 
raz u pewnego Aięciza , który w domu swoim u- 
trzymuje prywatną szkołę; raz u pewnego prałata 
W wiosce jego i t. d. Tym sposobem publiczność 
częściey widzi Oyca Świętego, który przez ł o ż y 
skuje większą popularność i miłość u poddanych 
swoich.

Teraźnieyszy Król Angielski liczy łat 61; brat 
iego naybliższy następca tronu, X !> ' i York, lat 
60; Xiąźę K l u r e n c y i także brat , drugi następca 
tronu, lat 58 W. razie, gdyby c * bracia  ̂ królew
scy , dziś bezdzietni, umarli bezpotomnie, wten
czas córka ś. p. Xiycia K e n t ,  ̂ Alexandra W ikto - 
r y a , mająca teraz lat 4 będzie Królową Angiel
ską; a Królestwo Ilannowerskie dostanie się X ię-  
ciu Kumberland, bawiącemu w Berlinie,  który ma 
syna.

DODATEK.



O G Ł O S Z E N I E .

i .  O d  W i l e ń s k i e y S k a r b o w e y  I zby  ogłasza  się, iż w y r a ż o n e  w  p rz y łą c ż o n ey  t u  W i a d o m o ś c i  S k a r 
b o w e  m a j ą t k i  i c zy nszow e a r t y k u ł y  w r ó ż n y c h  powia tach  W i l e ń s k i e y  G u b e rn i i  położone,  p r z e z n a 
czone  n a  oddanie w a r e n d o w n ą  d z i e r ż a w ę  z publicznych ta r g ó w ,  w t e y  Izbie 27, 29 f e b r u a r y i  i 3 
dn ia  m a r c a  na s t ępującego  182b roku  o d b y w a ć  się mk ją cyc h ;  z a w a k o w a n e  na la t  12; a t e ,  k tó r e  ode 
b r a n e  w  p rz esz ły ch  l a ta ch  za n i e a k u r a t n e  wnoszenie  na leżnego  do S ka rbu  od d z i e r ż a w c ó w  docbo-  
du ,  do w yyśc ia  te r m i n u  t y m  n i e a k u r a t n y m  dz ie rż aw co m ;  a r t y k u ł y  zaś czyns zowe  na osobnych  w a 
r u n k a c h ,  o k t ó r y c h  n a  p o c z ą t k u  ta r g ó w  objawiono będzie;  a za t e m ,  życzący  wzią ć  w d z ie r ż a w ę  te 
m a j ą t k i  i c zy n sz o w e  a r t y k u ł y ,  z e c h c ą  p rzybyć  na oznaczone  t e r m i n y  do tey  Izby sami,  albo prz ys ł ać  
p e ł n o m o c n ik ó w ,  z d o s ta te c z n e m i  ew ik cyami ,  odpowiada jącemi d w ó r o c z n e m u  dochodowi  z t y c h  m a 
ją t k ó w ,  k t ó r e  zech cą  wziąć  w  d z i e r ż a w ę .  Dnia 3 d e c e m b r a  1824 roku .

S o w ie tm k  Kolkowski .
S to ł a -nacze ln ik  J u s t y n  Zdzitovr iecki .
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Po mu żsk ie  S t a r o s t w o  . . . . 1 . > . • • X 8 45 93 1042 iwJL 1808
Pohi lb iszki  f o l w a r k ............................................................ 1 — 2 6 3o 366 58 i ,—

19
K  O  W  I E  N S K  I  M. 

Po w ie rzch n ie  S t a r o s t w o  . . . . . .  i • • 2 5 5i 93 1173 64i 1826

20
T E L S Z E W S K I M .  

W ś d e y k i  . . . • .............................. ........ . . . 0 • — __ 1 7 9 173 96 260
! 21 1 — 1 2 —- 162 3o 166 .—

M a j ą t k i  p r ze zn a c zo n e  te ra z  do odebrania od te
r a ź n i e j s z y c h  dz ierżaw ców  z a  n a g r o m a d z o n e  p r z e z  
nich  n iedo im k i. / ,
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W  lAiDOMOŚCl  H o  Z W A I T K.
— Dnia i 4 listopada ptzecl południem, zadzi

wiające zjawDko n a tu ry  zajęło uwagę raieszk.ń- 
có,w Monachium,  stolicy Króles twa Bawarskiego'. 
Powiet rze t i k  Ryło czyste i wolne od wyziewów 
iż szczyty Alp,  zupełnie prawie ściegiem'pokryte, ’ 
zdawał .  się niejako zbliżonemi do oka, tworząc  w-soa- 
niały widok. Nay wyz>ze atoli ich wierzchołki,  zda
wały  się jakby! w ogniu; wznosiły się bowiem nad 
niemi rozrzucone promienie jasne, podobne do wzbi
jających się płomieni. N.kt  tak dziwnego zjawi
ska nie mógł wyjaśnić , aż profesor Gruithuisen , 
przez perspektywę post rzegł ,  i i  gw ał towny wi
cher  od południa,  wznosił śnieg z dolin nad szczy
t y  gór D um-Joh, Scharfreiter  i H eygart  i innych,  
przeszło na 8000 stop w górę pędził, unosząc go’ 
w pow iet rzu  na kilka mil w kierunku półuocBo- 
wschodnini.  Ze zaś góry z tey s trony były zmienio
ne  , słońce więc wpołudnie oświecało śnieg roz
proszony. Tym to sposobem wyt łumaczyi^sob ie  
można podobieństwo do płomiedi.

— W  ciągu roku bieżącego wyprowadzono z 
Gdańska na okrętach:  p.zenicy 4q85 łasztów, z k tó
rych  2625 do A m szterdam u  90 do Brem y,  180 do 
H a m b u rg a ,  i 384 do wysp Jersey i Guernsey , 76 
do L o n d y n u .  28 do Liverpool, l i 5 do Lisbony, a 
8f do Oporto;—  zyta 4-77 łasztów, z których iq4 do 
A m site rd a m u , a 261 do' Schiedam  (w HĆIUndy i )— 
jęczmienia 256 łaszt.,  z których 5 do Schiedom  i 4 i  
do Jersey  1 Gue, nsey  a 8 do L on d yn u , owsa 153 łasz- 
t °w  do Londynu  _  grochu 266 łasztów, 2 których 28 
do A m s te r d a m u ,  18 do Hamburga.  2b do Jersey i 
Guernsey  , o5 do L on d yn u  , a 166 do Liverpool._  
rzepaku 10 łasztów, i  których 8 do Amszterdamu  
a 2 do L o n d y n u ;  siemienia lnianego 5t łasztow, 
z których 10 do L ondynh,  a 35 do Lave'pool; mą- 

5 279 beczek ż k .órych 5* . 9 do R io  Janeiro, 
1806 do Luenos- Ayrm%. 65l do l iam burga  364o dn 
Jersey  1 Guernsey,  j 3.5 3 i do L o n d yn u  13 585 do 
Live<p ot 562 do N efouhdU nd  55o do Aberdeen 
5° do Bristol 35o do Gibraltaru , 3oo do Lube-' 

t  .° ’ ‘>r 'erny,— j,oUiu 4.741 . e tnarów,  z któ
r y  h 070 do Amszterdamu  1146 do Antverp ii  404 
d Kopenhagi i 3o do Uelszyl, 288 do Grernngi 
7 7 do Hat lin g e n ,  i o4 i do N e u t n . i e l , a 327 dó 
R o t t e r d a m u popiołu 77o5 beczek, z których i q , i  
do Amsztei domu  12 do ł i rem y  . 56 > do A ntver-  
P "  700 do Coleraine 100 do Dunk erki, 4 oo do 
D oblmu,  »46a do L o n d o n d erry , a 470 doRotter-

UtUrb, ’łm ó o b i n taK oci.te ^ e .ia ro iq ie  42111 H pom ir.e- 
g e m a  Cl. H M H  Ha/tJLeatauyHSŁ m op ro B b  h b h ,ih c u  
Bb HoarnaM iliŁ  in . H im eosunU eiirtb ie e p o s u ,  h m h h - 
ho: 19 u  22 c e ro  gexaG p* e s  6aa ro H a4ea-.HbiMu «  
yaKouHMMłi A io r a w u ,  oeai, k o h x b  H uitnio k ł  m o p -  
r-y Ą onyineifb  G m ihł HCMoatem-b, AajiH-fcfimiiijKb K0£_ 
W i «  oob /iB aeaw  óygym-b n p n  iiroprax-b.

llouinaivmib ;i.iii;,iu,aein-b n p n  ih o m ł, urno m o p -  
n { npoH 3 Bo,ąaMM 61.m u, M orynm Booóuie na b c*  
EbiiiieositaueHHbm Bciipt n  no posm, Ha m t  » « ,  
hmxl,  m o  'iaio saainb noatejtaeirm.

O g ł o s z e n i e .  
t o c z t a m to w i  .Litewskiemu na u m u n d u ro w a 

nie nlzszych pocztowych służących,  potrzebne sa
m J - 7 yCd*°a i  r CZS> a rn*an °więie : sukna c ie
mnozielonego, białego, szarr 7,. czarnego w ogóle

L t ‘4 "iemŁ „Lr!
arszynów 4 wiersż . , sukna =-arego grubego 3 nil 
arszynów 8 wiersz. , płótna flamanskiego y ó t / a r -  

yn  12 wiers. , g iwerow 2 dla pócztylionow 37g, 
d, larW* 22 k 4PełuszoW czarnych poiarko- 

kieiinvSh°S0W^ ych i 3 ł ’ hals*ŁucH°w czarnych iu -  
b ó S Ł n / Up> usW ch ‘ -064, i to w ar u  na o- 
rzadfen? P? l boc,,tl z, podeszwami i całem przy-  
ni ?,*■ i V par’ dIa ich dostawienia wezwa-
3 J ? ń i  y *yC? * y  na Łerminy naznaczone, a na 

mm z nich d. 1 terażnieyszego grudnia ze 
s tawającem,  odbyte zostały targi, . os tatnia cena  
na dostarczenie ogółowe wszystkich w yż -y  w y 
rażonych rzeczy, oświadczoną została 81 5oo r u -  

' ?0zt<*mt znaydu|ąc  cenę tę za wysoką,  wzy
wa mmeyszem pow-tórn.e życzących wziąć na sie
bie pomien.oną dostawę żii nizszą od oświadczo-
z n i mCenyi 1 U, y  ukcnvi  *yczĄcy dla odbycia
tu na aył ly-h t<irg ° w Pr *>byli do Pocztam-
in ,■ n ! j r ,Vr/ razone t r r m , n y. a mianowicie:  dnia 
L n l  ? t?raZaiey szeSo grudnia z pewnemi i nra-
nuszol ! *  W ’ bCZ ktńry ch nikt do targu przy- 
fawion00^  me może, dalsze zaś warunki  objawione będą jirzy targach
bvte h ? L t6m  Poozt ;.ml  uwiadamia ,  że targi  od J 
byt f bydz mogą ogolnie na wszystkie wyżey w y .
Hn°nndrzeczy’ ' oddz,ellli‘* na z moh,  k tó rych  kto podjąć się zechce.  J

1 niedługiem ba-

0  r> B A  E H  I  E.
iimoBCRóiwy DoHinaMmy 421a oÓM^H^HpóBa- 

m n  HH.BHHXB noumo'BbixB cjiyatHmejieft ifompeÓHBi
;  M ™ aH1)bia BejW  w e n n o :  cyxuanieivm o aejie- 
Haro, 6 tjia ro , c tp a ro  11 Hepiiaró Booóme 58o2 an
l :  ! e p '’ HeP « ar6  7^  ap., cmaMCfly raeMHo-

aen ąro  d397 ap. 4 Bep., cyrtHa c tp a ro  m ojicina- 
702 ap. « Bep.-, (JijiaMcxaro nójioinna 75o ap. 

2 Bep. , KiiBepoBB: 2(Jia nouniujiioHOBB 37q a ajia 
iiHBa.iHĄOBb 2 2 , num iiB HepnMXj, no/niKOBwt-j. 
nrpeyrojiBHBix-b 1 0 1  , rajicmy-oB-b ’rep H b ix t cv 
Koimbix-b co BćeMB cim inri.ixb io 64, u  canoa;Haro 
ńioBapy Ha n ó jiy can o n i c-b nofloniBaMii h  cd Bcenł-h 
»pn6opoMŁ 5ó2 napBi; 421a iiocmaiiKii ohb ixb  bw  
awBaeMBi y ;KC Gimm ate.Tafoipie na HasHaneHimm 

-CpoKH, H Bb nocjt^AHig H32, h iix b  i f 0 cero  ,’eKi 
6p«  Cb HKHcuniMiic-h npourmemHbt
m o p rn  H iioc.rK piaa p tm a sa nócrnaBKy E b S  
gm ieoaHa^eHHbm B Bemeft o6^ eJ  81T 00 pv?  
Jlduniaivmi-I. H axour ir+ui. " f J 0,
CHM-b Bmonri Miirt 7  BMCOKOH), BbI3ŁIBaemB
3aHn t m - ^ a io tp n x B  iipHriBim, Ha ceóa cxa-

iU n> 10 n o cm a i!K y  m m c  oÓBHHJlCHlłOH K te M ,  CŁ

*. W przejezdzie naszym
Wieniu się w m ie śc ie  tu teyszem  m . m y w H c w i  
szanowną , łaskawą Publiczność n im eyszem  
zaw iadom ić ,  u  Bą praw dziw e holłenderskie  
kwiaty cebu low e w rozm aitych gatunkach, 
rów nież w ,d k ie g o  rodzaju A g r e s t , P orzeczk i  
l f la n sy  M alinowe, ró in e  gatunki Róż, jako też  
11 ozmaite nasiona ogrodowe?. 

Bracia K em m ler, m ieszkanie w  domie JPa-  
na K ostrow ickiegp na K ońskim  Targu.

Kurs Śankt-Petersburski dnia 20 listopada.

- t ó r - Ą 1  f e M - ‘

= I e a : sbr L 8 , f ' f “ i,- bs"- U r , - .
-  3 miesiące i o o .  c io t .  J,a oob.

n i  , /  ‘ e n t 1 d z e.
tern 3 r « f k  i e kderskz n° Wy 11 r- 7°  k-. rubel zło-A7 y sżebreni 3 r. 751. k.

N ieusta jący dochod ko m m ilsy i um orzenia długów: 
68 assygnacyami u ,  S

4  m m c l*  f proeentow

Rotwolono drukować. Z polecenia J W \ W  ni IZ , r  Z — Ł . * l i ’*
A n d r z e v  „  Ł °Jtenneg °  Litew skiego Gubernatora
A n drzey  Buchąrski R zeczyw is ty  R adca Manu i K a w a le ,

W Druforąi ftcdctkcyi,


